
KURJER WARSZAWSKI.
D. 31. Marca. R ok 1844. Ju t ro ,  Ś. Hugon.

Niedziela. O  O ,  Początek 2go K w artału .

Dzisiejsza Niedziela K w ietn ia  czyli P a lm o w a  
rozpoczyna tydzień Wielki poprzedzaiący U roczy­
stości Z M A R T W Y C H W S T A N I A  P A Ń S K IE -  
GO. Jeszcze przed wschodem słońca, a tłuma­
cząc się wyraźniej, przed godziną w której s łoń­
ce wschodzić powinno, mnóstwo Wieśniaczek z o- 
kolicznych włości pośpieszyło do W ar^szaw y, 
niosąc pęki przygotowanyeh palm . na święto dzi­
siejsze. P a lm y  ink wiadomo, są pamiątką t r y ­
umfu Z B A W IC IE L A  w Jerozolim ie. Użyte 
w ówczas przez Izraelitów gałęzie, hy ły  z drzew 
palmowych i oliwnych, teraz do składu palm 
we wszystkich kraiach Katolickich używanych, 
wchodzą płody najwcześniejszej f l o r y  miejsco­
wej; u nas gałązki wierzbowe, barwinek, trzci­
na i nieśmiertelniki są powszechnie używane.

R e s k r y p t  C E S A R S K I .  D o N a m iestn ika  N a - 
szego w K rólestw ie Polskiem . Powziąwszy wiado­
mość ze złożonego N a m  doniesienia, ż e  ustano- 
~S«»y, przez Ukaz Nasz z dnia 16 (28)  Lutego 
1843 r.,  przy IX  Departamencie Rządzącego Se­
natu, W ydzia ł Tymczasowy, odsądził iuż wszelkie 
sprawy, iakie do tegoż wniesione być miały, Rozka­
zujemy Wydział takowy zwinąć. W  Petersburgu 
19 L ut: (12  Marca) !8 4 4  r. (podp:) M I K O Ł A J .  
—  Dnia 19 b. m. Rada Administra: mianowała J X .  
Andrz: B ieleck iego , Iźomendarza w Nowym D w o ­
rze, Gub: Mazow:, Proboszczem tegoż Kościoła. 
Dnia 22 b. m. mianowani zostali :  P P .  Stefan W ą ­
sowicz, Asesor Try: Cy w: G. P łoc: ,  Zastępcą Pod- 
Prokura tora  przy tymże Tryb:; Kaz: Ś tv ie zy ń sk i,  
Pod-Prokura tor  przy Tryb; Cy: tejże Gub:. Zastę­
pcą Sędziego Try: Cy: Gub: Kalis:; Jan Sobiecho. 
Wski, Asesor Sądu Krymin: Gub: Mazow: i Kalis;, 
i Roman U  ols ki. Asesor Tryb: Cyw: Gub: Kielc-
ckiej, Zastępcami Sędziów tegoż T ry b u n a łu .  _
Onegdaj wieczorem przy asystencji licznego 
Duch owienstwa Świeckiego-i Zakonnego, oraz Fa-
milji i Przyiaeioł, odprowadzono z domu Nr 1305 
przy ulicy N o w y  Św ia t, do Kościoła 0 0 .  K a ­
p u c y n ó w ,  zwłoki zgasłej w kwiecie wi,ku ś. n. 
N orberty  z Hrabiów Moszczeńskich •£tm pickiej.

Wczoraj z rana w tymże Kościele odbyło  się N a­
bożeństwo żałobne za pokój doszy zmarłej. Cele­
brował J  W. J X .  Nominat Sufragan K otow sk i. —  
Marjanna Ja n ko w ska , po ciężkiej i długiej cho­
robie, zgasła w dniu onegdajszym. Stroskany 
B rat i łam il jn ,  zapraszaią P rzyiació ł i Znaiomych 
na esportację zwłok Jej w dniu jutrzejszym o godzi­
nie 5tej po południu z Kościoła X X  Bernardy­
nów, na smętarz Powązkowski odbyć się maiącą. 
—  M a g is tra t M . W a r sza w y .  JO .  Xiążę N a ­
m i e s t n i k  Królestwa dostrzegłszy iż niektórzy 
spisowi, maiący dozwolonem na własne ich żąda- 
nie dostawienia za siebie zastępców, w terminie 
im oznaczonym, staraią się później unikać łego 
obowiązku, pod różnemi pozorami, a to bąć przez 
nabycie w czasie późniejszym praw do wyłącze­
n ia ,  bąc przez nabycie defektów lub wad ciała, 
czyniących ich niezdatnemi do służby wojskowej, 
bąć nakoniec shładaiąc się niemożnością dosta­
wienia za siebie zastępców dla braku funduszów; 
rozkazać raczy ł :  ażeby odtąd żadnemu spisowe­
mu przedłużenie do dostawienia zastępcy dozwo­
lonem n ie b y ł o ,  iak tylko najpóźniej do dnia 
w którym partja do której spisowy w poborze 
zosta ł  przeznaczony udaie się w marsz na dalsze 
swoie przeznaczenie, albowiem spisowi znaiąc 
swoie położenie i wiedząc żc im nie służy żadne 
wyłączenie od zaciągu, starać się powinni wcze­
śnie o zastępców, tak ażeby ich ieszcze przed 
terminem do poboru oznaczonym lub w samym 
poborze dostawić byli w możności. W pmwadza- 
iąc w wykonanie otrzymany w tej mierze R eskrypt 
J W .  Jenerała Lej tn: Hr: T o łs to j, Naczelnie Z a­
rządzającego Służbą Spisu i Zaciągu W o jsk o ­
wego w Królestwie zdnia 15 (27) M ar ca r. b., 
M agistrat podaże do wiadomości powszechnej mie­
szkańców M. Warszawy powyższą decyzją JO .  
Xcia N a m i e s t n i k a  Król:, w celu , iżby spisowi 
nirmaiący prawa do wyłączenia, a tern samem po­
dlegający Zaciągowi W ojskow em u, starali się 
wcześnie o zastępców, ieżeli osobiście obowiązku 
s ’uzby wojskowej dopełnić nie mażą zamiaru; tak
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nłiy Ich p r ied  luŁ *  czasie- ódbywsiątego się 
poboru dostawili; w razie bowiem przeciwnym, 
żadne reklamacje w tej mierze przyięte me będą, 
a spisowy na zaciąg powołany, na dalsze swe 
przeznaczenie odesłany zostanie. Prezydent, G r a y  
bner. Naczels Kancelarji,  G  Jaho łhow sh i. —  
P r z y  otwarciu uroczystein G łó w n e j K a ssy  0 -  
szczędrtości w Wars*: d. 21 Grud: (2  Stycz:) r. 
1 8 4 ^ 4 ,  Prezes D y r:  Ubezp: w mowie swoiej za­
chęcił obecnych do naznaczenia tego pamiętnego 
dnia czyuem miłosiernym, objawiając zyczrnic a- 
żeby iliwila otwarcia Głów: Kassy Oszcz: była 
godziną szczęścia dla ubogiego dziecięcia, które 
■w tymże samym czasie pierwszym kwileniem świat 
pow ita ło .  W  skutku tego wezwania , na ksią­
żeczkę Oszczędności N r  1, złożyli obecni R sr .  
7 0  kop. 65 (zł. 4 7 1 ) ,  z przeznaczeniem trj skład- 
k i  dia pomienionego dziecięcia. Po sciągnienitt 
urzędowych * Paralji W arsz: wiadomości o uro­
dzonych w dniu wyż rzeczonym dzieciach, D y ­
rekcja Ubezp: w dniu 9 (21) Marca r. b. przy­
znała Marcjannie Angielewiczównie, Córce W y ­
robnika Augusta i Franciszki Małżonków Angie- 
lewiczów zani ieszkałyc-h przy ulicy Żelaznej N r  
1 1 2 6 ,  własność Książeczki Oszczędn: N r  1, a to  
s  uwagi na stan niezamożności Rpdziców , oraz 
godzinę urodzenia dziecięcia, albowiem pomienio- 
b b  M a r c j a n D a  jfn g ie ltw ic ió w ria  urodziła się d. 
2  Stycz: r. b. o g<’d = : 1 2 tej w południe, właśnie 
■w tedy, g ły  składka dla dziecięcia przyszłegoW ła- 
Ściciela Iszej książeczki Oszczędn: zbieraną była. 
Przyznanie własności w mowie będącej iest wa­
runkowe : gdyby bowiem Marcjanna Angielewi-
czówna umarła przed terminem oznaczonym do o- 
debrania należytości, to iest, przed dojściem do 
pełnolctności lub pójściem za mąż, wówczas pra­
wo do własności książeczki N r  1. przejdzie nie 
Ba iej sukcessorów, ale ca inne dziecię w tymże sa­
mym dniu w Warszawie najbliżej pomiecionej go­
dziny urodzone. W tym celu Dyrekcja Ubezpie: 
oznaczyła protokolarnie następstwo pomiędzy 12 
inntmi dziećmi, które ewentualnie z dobrodziejstw a 
t ' g o  korzystać mogą. -W końcu oznajmia się niniej- 
s« m ,  iż składki na Książeczkę Oszczędności N r  
ł  przez Osoby dobroczynne, dla powiększenia po­
sagu dziecięcia równocześnie z ch» ilą otwarcia G łó ­

wnej Kassy Oszczędności w Warszawie urodzone­
go, ciągle do tejże Kassy wnoszonemi być mogą. 
—  (Art: Bud:) Słyszałem wiele o O biadach  ÓciO’ 
groszow ych  ^D obroczynności. postanowiłem prze­
konać się o pochwałach im oddawanych, i is totnie 
nad wszelkie oczekiwanie znalazłem, ze też pochwa* 

były sprawiidliwe. W  idząc ubogich za tak ma­
łą  opłatą smacznie posilaiących się, przypomnia­
łem, żem czyta ł,  iż lat temu pareset w temże miej­
scu była Sala iadalna K azanow skiego  Marszałka 
dworu Króla W ŁAD Y SŁA W A  IVgo. Przytaczamy 
le j o p i s ;  „S to łow a izba ma wszędzie dwoiste okna, 
u góry widzisz koronę, z której świecznik zwie­
sza s ię ,  a wśród onego zegar skazuie godziny, 
w o k o ło  są ganki dla muzyki i śpiewaków. W szy­
stkie ściany okryte umyślnie do nich robioneffli 
obiciami; na tle złotem wyrażony ig łą  bankiet kró­
lewski w domu Kazanowskich, ujrzysz tam wize­
runki podobne wielce Króla i Królowej, Posłów  
zagranicznych rezydujących w Warszawie, nawet 
perskiego i tureckiego, Senatorów i Cudzoziemców. 
S to ią  rzędami stołki ,  złotą skurą obi te, z herbami 
puna domu, pomiędzy oknami szafy pozłacane, pod 
miarą piec nadobny, za-nim ukryte i sztuczne spu­
szczanie się do piwnicy. W  kącie stoi baryła 
szczero-srebrna o 40stu  garncach, do której nie- 
snacznie idzie wino, u tej baryły są złote obręcze, 
srebrne koła, siedzi Da niej B achus  w wieńcu na 
głowie, z czarą w ręku; kto chce w półobiada 
idzie do niej, zakręci czopek i nalewa, inne bar yły 
8ą na pó ł mniejsze. W pół sali srebrna fontanna, 
x niej wino biie w górę na kilka łokci; kto ocho­
czy, gębę otwiera; w około widzisz nalewki, miedni* 
ce. roztrueliany, konwie.”  Kto wie, może dzisiejsze 
posiłk i dawane w te m rei ej se u podupadłym ubogim, 
są bardzu więcej korzystne niż wszelkie zbytki. —  
Nakładem S. O rgelbranda  Księgarza przy ulicy 
Miodowej N r  496 ,  wkrótce wyjdzie Robihbs 
tvera  p. t. N o c  i P oranek  c zy li Ż yc ie  ludzkie , —-  
P .  L eh m a n n  Fabrykant fortepjflnów, zamieszkały 
przy ulicy Szpitalntj N ro  1354, ukończywszy bu­
dowę fortrpjanu (pinoo a octaves) w^n^lazku P .  
Filipa de G irard  (Ż yrar)  Naczelnego Inspektora 
Górniczego, wystawia ten instrument od dzisistj 
przez dni 8 w mieszkaniu swoiem, dla tych Osób, 
ktore^ bąe przez ciekawość, bąe w chęci obstało-
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'Bania podobnego Instrumentu, chciałyby go spró­
bować. Mecha nizrn P. Z y r a r  da się  łatwo przy- 
stosować do każdego fortepjann iuz zrobionego, a 

tego dodntku iest mała. Dla zapobieżenia 
a®daiyciom, wszelkie f.irtepjany opatrzone nową 
^ecj^niką P. Ź y r a r , będą oznaczane stosownym  
8t?plem, numer porządkowy i nazwisko Fabrykan­
ta Upoważnionego pr/.ez Wynal»zcę, wyrazaiąr.y m .  
I^azdy z P P .  Fukryka ntów Wars*:, któryby chciał  
Uzyć mechanizmu P. Z y r a r  do budowanych prze* 
Biebic fortepjanó «r, zechce o to zg fosie się do N iego .  
^  dodanie mechanizmu do fortepjanów iuż istnieją­
cych, interesowani winni udawać się d o P .L ehm ann , 
który wyłączne upoważnienie od Wynalazcy * \sk a ł .  
' Wczoraj w Red: Kurjera z ło ż y ł  S. Karetuiknw 
Ba rzecz p rąw dziw te  ubogich  z ł.  5. F. z ło ż y ł  
groszy 20  n« Iu lro liga torn ią  szkółki Tow: Dob:.  
—  Z powodu, iż  wiele Osób szuka runie wdawuem  
mieszkaniu w Hotelu Drezdeńskim, mam tRSzczyt 
powtórnie zawiadomić Szano: Public*:, iż mieszkam 
przy ulicy Freta Nro 2 4 9 ,  wprost ulicy D ług ie j ,  
w d.wnem mieszkania A szera , Najzręczniej usku­
teczniam wszelkie operacje tyczące się D en tys tyh i ,
1 za ważny crl praktyki moiej p r z e d s i ę w z i ą ł e m  le- 
**«“** Ło/u zębów i cZ w yrw an ia  tychże, a  to środ­

ami r y ib ło  skutecznie działaiącemi; również po-  
ost  1 nieprzyjemnego odoru na zawsze, 

patrzony w wybór najpiękniejszych zębów zagra­
niczny ch w rzędach całkowitych i częściowych,  
«** do koloru i trwałości w" niczem naturalnym 
Bieustępuiących. J. B. P ło ń s k i ,  Dentysta. —

I  *a’ z b y t  u m ia rk o w a n ą  cen ę  o p a t r z y ł e m  m o i e g o  
sukcesora w bardzo gustowną,  wygodną,  i pra.  
Wdziwre wytworną garderobę. Nadto przy oko*  
Kczności wybrałem nieco pacbnideł, kosmetyków  
iakoteż i innych 6zczegółów tualety damskiej, 

tórycb w tym Składzie znr.łazłem w obfitości i  
usjlepszych gatnnkarh. Za obowiązek przeto po­
p y ta łe m ,  polecić ią Publiczności.  W . S łr a -  

Dziedzic z Gubernji Kieleckiej. —« 
■- łuzący, zbiegły  0 d dni kilku ze s łu ib y ,  on«.  
o aJ uięty i prowadzony do aresztu, przy ulicy Be» 

nurakiej, udaiąc gwałtowną potrzebę, wszedł do  
kloak.,  i tam odebrał gobie życie.  W  domu r o i  
Nrem 2 7 4 9  przy ulicy Lipowej,  Petronela Ł u k a -  
‘ t e w s i a / . „na biednego wyrobnika, onegdaj poro-  
‘ ziła troi* dzieci, to iest:  dwoie żeńskiej a iedno  
p ci męzkiej, które dotąd pozostaią przy życiu. — .
(, rt: n.) ^tdną z g łównych wad Fortepjanu ies t  
to ,  *e instrument ten póki iest nowy, ma t o n  mięk­
k i  i okrągły,  * czasem iednak dostaie tonu twarde­
go I brzęczą, ego, co ztąd pochod zi ,  że najlepsze 
skorki a nawet filt* użyty do okrycia przytłumia-  
czy i mtoteczków, prze* ustawiczne bicie w toż  
samo miejsce twardych strun metalowych, tracą 
swą elastyczność, robią się  twardemi, a zatem i ton  
sprawiaią twardy, brzęczący; zwraca się  więc u- 
wagę Panów F a brykan tów  F ortep janów , czyby  
nie lepiej by ło ,  przytłumiaczc i młoteczki za­
miast skórkami, obciągać Guramą elastyczną sto ­
sownie p rzy rzą d zo n ą ? ..  Zdaie s i ę ,  że ta sub­
stancja zapobiegłaby z łem u ,  a  przynajmniej to -łAri j  \ o  1 L . , ; .  ’ ^ c m y s i a .  — . s ia n c ja  z a p o o i e g t a n y  z t e m u ,  a  p r z y n a jm n ie j  t o -

1 na ) k z a c h e tn e  d ą ż e n ie  k a ż d e g o ,  s ta n ia  n o w i  n ie  m o ż e  b y ć  s z k o d l i w ą .  F ortep jan ista .—  
*»ę u ż y t e c z n y m  s p o ł e c z n o ś c i ,  n ie  n o w i n n o b y ć  W  K „ V m . i  P . .  : S . a .  _____*‘ę użytecznym społecznośc i,  nie powinno być 
obcem i ej członkom umieiącym cenić i wspierać 
podobne cele. Te kilka s łó w  umieszczam tu la­
ko zasłużoną pochwałę  Pani K racińskiej, której 
* in i-n ies tem  prawdziwą wdzięczność za dogodność  
>»kiej od  niej doznałem. W przejeździć z żoną 
prze* W a rsza w ę ,  uszczęśliwiony zostałem nie- 
®podzianie przyjściem na świat drogiego mi dtie-  
Oęc-ia. M iła  ta niespodzianka wywołała  iak dla 
przyietdnego niemałe k łopoty ,  szczególniej zaś 
pod względem tualety dla nowonarodzonego. S t o ­
sownie do wskazania udałem się do Składu Pani 

' ncinsAipj przy ulicy M i odowej. Tam znała 
1 “ e  wszystko czego tylko potrzeba wymagała

O

W  Księgarni Fr: Spiess  i S p ó ł: ,  ora* we wszy .  
stkich Księgarniach Warsz:, sprzedaie się  dziełko  
o  D rogach  Żelaznych w E uropie  przez kV. K o l.  
h erg a • Warszawa 184 4 .  Książka ta wykłada tre-  
sciwie,  czem są drogi żelazne w ogólności,  paro-  
Wozy, szyny, i t .  d.; obejmuie opisy szczegółow e  
dróg żelaznych we wszystkich kraiach E uropy ,  
mianowicie o rozciągłości dróg, sposobie  i ko­
szcie budowy, ruchu, dochodach i kosztach trans­
portu, o towarzystwach i akcjach, o drodze żela­
znej Warszawsko-Wiedeńskiej i 0 nowych wyna-  
latkach. M a p p a  dużego formatu na k t ó r e j  d o k ł a ­

d n i e  s k r e ś l o n e  są  w s . y s t k i e  E u r o p e j s k i e  drogi że. 
Etne, * odróżnieniem ukończonych, b u d u i ą c i c h  się



i  projektowanych, objaśnia ! uzupełnia wiadomo­
ści zawarte w książce. Cena z mappą, z łp .  5 . —  
N a ostatnich targach Warszawskich 4 Pragskich 
płacono za korzec Żyta r: s: 1 k: 52 (zł. 10 g r - 4). 
Pszenicy r.s  3 k. 51 (z ł .23 g.12). Grochu polnego 
r. s. 1 k. 33 (zł. 8 gr. 26),  cukrowego rub. sr. 1 
fc. 65 (zł. 1 1), fasoli r s: 3 k. 20 (zf. 21 gr. 10). 
Gryki r. s. 1 k. 5 6 r/ z  ( ł ł . 10 g. 13). Jęczmieniu 
r.s . i k 39 (zł. 9 gr. 8). Owsu k. 95 (zł. 6 g r .  10). 
Słomy centnar 100-funtowy, k. 24.1/ z ( z ł .  i  g- 19)- 
Siana centnar 100-funtowy k. 60 r/2  (zł. 4 gr. 1). 
K artofli  korzec kop: 4-t-**/z (zło tych 3 gr. 9).  
Garniec Okowity podług Probierza stumiarowego 
78° czyli próby 10 Magiera, kop. 62 (zł. 4 gr. 4).  
Szumówki garniec podług Probiarza 463/ ą  czyli 
6tej próby Magiera kop: 37 (złp . 2 g f! 1 £ )-—  
Jeden z najdawniejszych kalendarzy polskich , 
iakie is tn ie ią , bo data druku iego sięga roku 
1596, obejmuie wiersz następuiący:

M a r z e c  d z i w n ę  b r o i  f o c h y ,
Z m i a t a  s t a r e  i i unoc l i y .

1 w istocie Marzec iest najniezdrowszym miesiącem 
całego roku i s tatystyczne obrachunki wykazuią, 
że w tym miesiącu zwykle najwięcej ludzi choruie 
i  umiera. Szczęciem więc że się dziś iuż skończy. 
— Liczni Słuchacze wczoraj obecni w Wielkim 
T ea tr ie  na przedstawieniu Opery 'Lucji s Lamer- 
moru, byli nader zadowoleni z wybornego wyko­
nania tego pięknego dzieła. Przywołani, JPanna 
P erelli i J P .  Law iia  po 7, a J P P .  Delwiwo  i 
Cukoni po 3 kroć.

W  mieście Powiatowem Hrubieszowie w upły- 
n i o mym Karnawale, za staraniem W . Kamińsk in go 
N .  P . ,  dawane były zabawy na korzyść Ubogich. 
Obywatele, Urzędnicy i Wojskowi chętnie ze sk ład­
ką pośpieszyli , a tak z miłą zabawą i dobroczyn­
ność połączywszy, wielce przyczynili się do ulże­
nia cierpiącej ludzkości, bo zebrana ztąd składka 
(iuż po odtrąceniu wydatków) zł:  2 ,240  czyli ru ­
bli gr: 360  wynosi. W_imieniu więc ubogich Wmu 
Kaminskiemu  iako Promotorowi i wszystkim kto- 
r s y do składki tej należeli, składam podzięko­
wanie. p . C.

^  Radom iu  żyć przestał przed kilką dniami 
pełen zasług i cnot ś. p. J W .  W itkow sk i Prezes 
Trybunału Cywil: Gub: Sandom iersk :, Orderów

Ś g o  W ł o d z i m i e r z a  U le j j Śgo S t a n i s ł a w a  I I .  
z gwiazdą i Sej A n n y  I te j klassy Kawaler. D o ­
szła także wiadomość, iż pełna cnut dobroczyn­
nych Hrabina Konstancja z M iliyńskich MiLiyó- 
ska. maiąc lat 4 8 ,w tych dniach zakończyła życie.

Z  okolicy Kielc. Przechowują wieki pamięć 
ludzi, którzy życiem nieskażnuem do niej nabyli 
prawa. Potomność ocenia ich bez uprzedzeń i 
stronnictwa, pr»ed iej to sądem óbaażeni z wszy­
s tk ieg o ,  co tylko ziemskim w nich by ło ,  s t a ­
nąwszy, przynoszą z Sobą iedyuie te najszlache­
tniejszą część, tę iskrę Bóstwa, która ich oży­
wia, cnotą napawa. W  tej myśli, składaiąc dziś 
na grobie ś. p. Felixy z M ichałow skich  Hr; K o­
morowskiej, Damy Krzyża Gwiazdowego, dnia 
l9g o  b. m. zmarłej, zasłużony h o łd ,  daleki ie- 
stem od mniemania iżbym przydać co zdoła ł  do 
należnej iej chwały, gdyż tłum zebranyeh Oby­
wateli dla oddania iej czci, łzy i żałoba Familji, 
ięki domowników, boleść poddanych, najpiękniej­
szą i wszelką moc wymowy przechodzącą, są dla 
niej chwałą. Urodzona z Felixa i M ar j i  * Rut­
kowskich M ichałow skich , miała w Rodzicach 
pierwszych ś w i a d k ó w  i  wyznawców, tych prawd 
któremi ią chrześcjańskie wychowanie napa«ało. 
Ich to przykłady służyły  ś. p. Komorowskiej, 
za pierwszą powinność w użyciu rozum u, aby 
cel swego stworzenia poznawszy, trafić mogła do 
iego końca. W śród dostatków w których ią R o ­
dzice zostawili ,  a które ieszcze dwukrotnych 
związków Małżeńskich z ś. p. Marcinem Śląskim  
i  Mich: Woiewodą W alew skim  świetność zwię­
kszyła, nikogo dumnera obejściem niezraziła, nikt 
na iej obłudę i  nieszczerość nie s trę tw iał i  nikt 
nad twardością iej serca nie zalał się łz am i , o- 
wszem wyższem obdarzona światłem, nie z oma­
mienia lub blasku o rzeczach sądząc, używała 
tychże bez niespokojności, posiadała bez dumy, 
utraciła bez żalu i iakby przewiduiąc przyszłe 
życia swego koleie, że kiedyś całego harto du- 
Szy potrzebować b ę d ą ; umiarkowaniem w śród 
pomyślności, gotowała się do przyięcia wszelkich 
ciosów. Serce ś. p. Hr: K o m o r o w s k i e j ,  nie iak 
ów Ocean bezdenny, który im więcej mórz i s t ru ­
mieni ch łon ie ,  tym mocniej burzy się i miota, 
ale iak owa rzeka cichym i iednostajnym płyną-
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ca biegiem, wznosiła się do BOGA. przez wiarę,
wylewała dla bliźnich przez dobro zynność, lecz 
i w tej najpiękniejszej cu.cie , prze* którą miłosc 
Chrześ. jańska wszystkich iednym ogniem ogar* 
nia i iednym ogniwem spaia; trzeba mac s to ­
pnie i ogniwa, dla tego ś. p. Hr: K om orow ska, 
"'olała odjąć własnym potrzebom, aby wywiązać 
się se rca ,  przyiaźni i związkom zdołała. Tak 
Uczyuiwszy zadość obowiązkom Chrześcjanki,Kre­
wnej i Pani, poleciwszy aby zwłoki iej śmiertel­
ne, w prostej i bez ozdób trumnie, przy której 
zaszczycie, świetność kolebki zgasłu, złożone, 
spoczęły w pośród tych praco-itych mrówek, 
które trudem swoim ród ludzki żywiąc, pod iej 
zarządem ludźni się być poznały; oddała duszę 
czystą temu B O G U , który wymówieniem imienia 
swego usta iej niemowlęce otworzył; i tymże sa- 
mym na progach grobu zamknął. A  tu  iuż koń­
cząc obszerniejszy wywód życia ś. p. l i r :  Ko­
m orow skiej dokończcie za mnie o W y  wszyscy, 
którym iej strata łzy boleści wyciska! wy, k tó ­
rych ona sieroctwa czułością Matki tuliła ,  i wy 
nakoniec, których dobroczynnością swoią od 
wstydu i poniżenia zasłoniła, odprowadźcie ią do 
tych Bram wieczności, w których iej B OG  mi­
łosierdzia *a życie nieskażone, cierpienia i cnoty 
wieczną nagrodę zgotował. T. B. C. R . S .

Z  P etersburga . —  17go Lutego, w liczbie in­
nych mianowany Kawalerem orderu Sgo STANI­
SŁAWA 3 ej kl:, Kapitan korpusu inżenjerów D róg  
Komunikacji S zym a ń sk i.  —  Na zasadzie Najwy­
żej zatwierdzonego 18go Marca 1841 r. Postano­
wienia Komitetu P P .  M inistrów, P. Towarzysz 
Ministra Skarbu wyznaczył Włościaninowi podda­
nemu obywatelki Witebskiej gubernji i powiatu 
Honoraty Lnboszczyńskiej Janowi A rch ip o w , pre- 
rojom od stu rubli srebrem za uprawę i wyrób lnu 
podług udoskonalonego sposobu. —  Tygodnik Pe- 
tersburgski donosi: „W iadom ość którąśmy z ko­
respondencji prywatnej umieścili w Nrze 12 T yg o­
dnika, o człowieku k tóry  strac ił  wzrok po f t ł -  
azywem zaklęciu się „bodajbym oślepł” , potwier­
dzona została urzędowera doniesieniem władzy miej­
scowej Ministerstwu Spraw Wewnętrz: i znajdnie 
się w ostatnim Nrze Dziennika tego Ministerstwa. 
Coś podobnego prawie iednoczasowie zdarzyło się

w Stanach Zjednocz: Ameryki północnej. Ostatnie 
gazety ztamtjd donoszą, że człowiek ieden po wy. 
konaniu w sądzie naznaczonej mu przysięgi, dodał: 
„ieżeli niesprawiedliwie przysięgam niech mię Bóg 
ubiie.”  Ledwo tych słów dokończył, padł t r u ­
pem rażony apoplexją.

A n g lja . —  Na zapytanie Kapitana R ous w iz­
bie niższej 19go b. m. odpowiedział P. Robert  
P eel ( P i l ) ,  że fałszywą icst pogłoska iakoby 
Królowa LF iktorja  zamyślała w miesiącu ilaiu 
zwiedzić Berling  poprzednio iednak Minister pro­
testował przeciw czynicni.u pytań Ministrom na 
zasadzie pogłosek dziennikarskich, dłuz-ze trwa­
ły  spory nad wnioskiem Pana R ica rd o  (Rykar- 
do), aby Rząd ang: nie zawierał wcale traktatów 
handlowych z obcemi mocarstwami, to  iest aby 
nie potrzebował zastosowywać swoiej taryfy cel­
nej do obcych taryf; wniosek został odrzucony.
—  D wór wrócił z zamku K larem ont do L o n d y ­
nu . W służbie dworskiej znaczne zmiany poczy­
niono, dw»m Paziom Państwa dano emeryturę, 
5ciu innych Paziów iako też wiele s łu g  dwor­
skich dymisjonowano. —  Od panowania Jerzego  
I l lg o  do wstąpienia na tron Królowej TF iktorji 
było w Anglji 2 0 0  poiedynków; między osobami 
k tóre  miały w nich u d z ia ł ,  znajduią się nazwi­
ska :  Y o rk ,  N o rfu lk ,  Castlereagh (K es lryd ź ) ,  
P i t t ,  Fox, Szerydan, Burdett,  Canning (Kaning) 
P i l  i W ellington. —  I6g o  i 17go b. m. burze 
zrządziły wiele szkód u brzegów.

B elg ja . —  K ról i Królowa 25go b. m. chcieli 
odpłynąć z O stendy  do L o n d y n u  z odwiedzina­
mi do Królowej tV iktO 'ji.

F rancja . —  Komisja roztrząsaiąca wniosek o 
kredycie dodatkowym dla A lg ieru , prawie ukoń­
czyła swoie prace .—  Marszałek S o u lt ,S u i t )  o- 
znajmił w izbie Deputow:, że Rada Stanu zajmn- 
ie się wnioskiem, aby Synowie cudzoziemców osia­
dłych we Francji, należeli do spisu wojskowego.
—  Towarzystwo K a p i t a l i s tó w  f ra n c u z : ,  a n g ie l s k :  
i holendersk: pod przewodnictwem Pana Jakóba 
Lafitte  (Lafit), ofiarowało Rządowi pożyczkę 5 0 1) 
miljonów f r :  w 10  lat lub w terminach krutszych 
u s k u te c z n ić  s i ę  maiącą, celem załozema w szystkóh 
zapreiektowanych kolei żelaznych na długość 3600
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tsilnwietrnw czyli 9 0 0  francuz: g o d i in  d rogi ,  bez 
zniesienia tiię z towarzystwami p r j  watnenii. T o w a ­
rzystw o pnmitnione żąda 7.« to 3ch procentów od 
f iap i t . iu ,  przez p ierwsze la t  25  premji 1 centymy 
od każdego podróżnego i każdej beczki (w agij  
tow aru  na k a ż d y  kilom etr ,  Jeśli w c iągu dnia na 
k i lom etr  przypada więcej niż 1 0 0 0  podróżnych i 
beczek towaru razem wziąwszy prenrja za tę prze- 
wyżkę zmniejsza się do połowy. l i a p i t a ł  w  być 
O p ł a c o n y  począwszy od r. I 8 6 0  przez la125 w 25 iu  
r - t i c h .  ą tp ią  jednak czy Rząd przyjmie tafe ucią­
ż liwe warunki. Odtąd  puszczone będą w obieg 
b i le ty  bankowe na 2 5 0  frr. — D cpn tow sny  H ra ­
bia Brupi> ir.He (B ry k w i l j  ro z s ta ł  się  z tym świa­
tem, a ly i in is t 'r  skarbu P .  L a c a v e  L a p lu g n e  (La- 
kuw L aplań)  niebezpiecznie zachorow ał —  Rzecz- 
pospo l i ta  IX cw rj G r a n a d y  formalnie p ro tes tow eła  
przec iw  planowi poprowadzenia kanału przez mię­
dzymorze P a n a m a ,  celem połączenia Oceanu A t ­
la n ty c k ie g o  z S p o k o jn y m .

H i t tp a n j a . — U k ład y  względem połączenia K r ó ­
lo w e j  jz a b e ll i  z Hrabią  T r a p a n i , uraią bye zn p e ł ­
nie przerwane. —  M argrab ia  T i lu m a  p rzy ią ł  na- 
koniec ofiarowane mu pose lstwo w L o n d y n ie .

T a r c ja .  —  Spodziew aią  się, że P o r ta  da zupeł-  
jne zasnohaiaiącą odpow iedź w kwestj i  o renegatach.

R o zm a ito śc i.  —  W  ciągu  bieżącego postu  by­
wały  kijkakrotDie przedsta  wienia sceuiczne u Hrfc’ 
s-tego b ła h a  a l t  (T lao )  Ambasadora francuskiego 
w H  i t d u i u . —  W  R ro o d  miasteczku słowiauskiem 
pad S o w ą  na granicy tureckie j ,  żyic 118-letn i  Ku- 
J i ic -, k tó ry  od IDO Jat fn ie s t  przez wiek cały p ro ­
wadzi ciągle orały kundelek i do rob ił  się poczci­
wego mienia. P ą l ry a rc h a  ten ieśli  nie iest  najs tar-  
nzym z O byw ate l i  E u r o p y , ies t  niezawodnie Ne- 
p turem  stanu ku p ie  kiego całego ś w ia tu .— D o k tó r  
D u p r e  w P a r y ż u , wy nalazł sposób balsamowania 
cia ł zm arłych  za pomocą gazu. —  W  P a r y ż u  wy­
lew S e k io a n r iy  zamoczył wiele ru r  gazowych, tak 
*e z powodu tego wypadku ki lka  ulic  tej s to l i ­
cy  nie m ogą być chwilow o oświetlane g a ze m .  —  
^  Pewnej kopalni  siarki w S y c y ł j i ,  w nocy z d.

na 3 ci L u tego  r. k . ,  wstrząśnieuie  dosyć  sil-  
Be* z trzęsienia ziemi p o . hodzące, b y ło  przyczyną 
,L ' " “z y s 'k  e wrjscia  zawalone zos ta ły ;  w sku tku  
c K g o  4ej robotnicy ,  podówczas będący w tsopalai,

zasypani fam  zosta l i .  W ła śc ic ie l  kopalni X i ą t ę  
T re b h ja  rozkazał  na tychmiast s tosow ne ś ro d k i ,  
celem u ra tow ania  nieszczęśliwych robo tn ików , lec* 
dopiero  po u p ły w ie  lS s tu  dni c iągłej  pracy, zna­
lez iono  iednego ty lko  z między tych  ludzi pr*y ży­
ciu ,  k tó ry  opowiadał:  że wszyscy 4 ej zostal i  po ­
ranieni przez zawalenie,  i e  3ej i rg o  towarzysze 
umarli  z ran i z g ło d u ,  że on ciągle c hodzi ł  po ga- 
lerjack  podziemnych szuk i iąc  wyjścia,  i że prze* 
ca ły  czas ż y ł  ty lko  wilgocią ściekaiącą ze śeian 
ga lerji ,  liżąc takow ą  ięzyk iem ,  a g d y  mu ięzyk 
d rę tw ia ł  w sku tku  u trudzenia ,  wtedy s s a ł  wilgoć 
ostami. X ż ę  T reb b ja  p r z d n a - z y ł  mu pensję do- 
zywotnią ,  k tó ra  mu dozwala żyć bez żadnej pra­
c y . —  W początkach zeszłego miesiąca w p ó łn o ­
cnej S z w e c ji , zimno dochodzi ło  do 40  s topni .

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
Dii; J enera ł  Maior z W y łk o w y sz ek ; Kruszewski 

W alerjan  Dz: z Kraszew; Konitz Leon Dr Med: z Ber- 
lina; Dzwonkowski Marce: Dz: z Zamościa; Bądzyński 
Jan Dz: z Uuszkowa; Horodyjski Ant: Dz: z Mołodzia- 
tycz; Gzapsk! Franc: Obyw: z Małopola; Wiśniewski 
Kons: Ob: z Kossoburi; Trzciński Jan Dz: z Kemblina.

. H IO S IE S IE A S A .
Uwiadamiam S/.: Publiczność, że ua św ię ta  Wie!- 

kanocne wypiekać będę: BABY od zł. 3 do 18' PA 
SGHY od mb: sr.  1 do 3; PL A C K I po zł.  fi d’0 
CHLEB kisło słodki po zł. 1 i 2 sztuka; w s z y s t k o ’ 
to p najprzedniejszej Mąki i tak urządzone, aby każ­
dy z kapuiącyoh by ł  zadowolony. Obstalunkł 
przyjmnię do W . Czwartku; sprzedaię tylko w mo­
lem mieszkaniu w Sklepie na rogu ulicy Wierzbowej 
} Niecałej Nr 614.—  B .B auer, Piek: Nadw: J .C .K .M .

P  PA T E N T O W A N A  F A B R Y K A  
K A P E L  U S Z Ó W  M Ę Z K IC H ,’

i5iSi“ Si4a przy' ulicy Długiej Nro 489, wprost i 
Krasińskiego Placu, poleca się S z a - , 

ownej Publiczności najnowszemi Wyrobami ’ 
K A PE LU SZ O W  Męzkifch Patentowanych, tak j 
Kastrowycli , , iakoteź Jedwaboy'ch, podług naj

#  Świeższego Zurnalu Paryskiego.' Zaopatrzona 1 
% w  znaczny zapas powyższych Wyrobów, m aj 
K zaszczyt donieść, że takowe sprzedają się po

cenie stałej. W yroby  te expedjuia się tak (
S> w kraiu tutejszym, iakoteź i za granicę.

*  J .  M a ł a s z e w i c z .

\

KA.M7ENI granitowy c 
sążur kubiczttycfe i nieco

iłowych pfytoyranych, około 
brukowcu, do zbycia pi
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u l i c y  J e z u i c k i e j  p o d  N r  *1;  w ia d o m o ś ć  u w ł a ś c i c i e ­
l a  t e g o  do m u ,  p r z y  k t ó r y m  są  u ł o ż o n e ,  z r o g u  C e l ­
n e j  i B r z o z o w e j ,  iak  Budka,

i .,.,,.,-*;...

O S T R Y G I  O śten d sk ie  nadejdą * 
pocztą  ju trzejszą  do S k ładu  W in  

- ' - i K orzen i  przy  u l icy  N o w o -S e n a -  .
torsk ie j .  J ,  Ł -  F  1 a t  a u .  ^

D R O Ż D Ż Y  F u n to w y c h  tw a r d y c h ,  Codziennie  z u ­
p e ł n i e  ś w i e ż y c h ,  dostać  można p r z y  u l icy  D ł u g i e j  
p o d  N r  541 ,  w  S k le p ie  M ateraców ,  z  F a b r y k i  p a ­
ten to w a n ej  H. Ansel in .

W  domu przechodnim  X X .  K a r m e l i tó w  na  
K ia k o w s : - P r z e d m : ,  w  m ieszk an iu  P a ń s t w a  S a rn a ­
c k ic h ,  dostać  można ka ż d e g o  czasu Ś M I E T A N K I  i  
M L E K A  p r o s to  od k r o w y .

P o d  Nr 1019 p r z y  u l i cy  G r z y b o w sk ie j  
n a  2m p ią trze ,  znajduie  s ię  do sp rzed a ­
n ia  za pom ierną  cenę  P A S T A L J O N  m a ­
h o n io w y ,  bardzo m ało  u ż y w a n y ,  i w  z u ­

p e ł n i e  d o b r y m  s tanie .  W ia d o m o ść  p o w z ią ś ć  m o ż n a  
u W ł a ś c i c i e lk i  t e g o ż  domu na do le .

Z a w i a d a m i a m  Szan: Pu b l iczn ość ,  iż  d. 21 M arca  
(2  K w i e t n i a )  r. b .  o godz: 4 z p o łu d n ia ,  prz y  u l i cy  
T ł u m a c k i e  w d o m u  pod N r 570,  w  P iw n ica ch  H o te ­
lu W i l e ń s k i e g o ,  reszta  W I N A  S z a m p a ń sk ie g o  V a -  
r y eu  \  a l l e t  z w a n e g o ,  ok o ło  2 0 0 0  b u t e l e k ,  p r z e z  p u ­
b l i c z n ą  l i c y t a c j ą  s p r z e d a n e m  z o s t a n i e .

E d w a r d  M a r j e w s k i ,  Kom:.  
M ie sz k a ią c a  daw niej  ob ok  R e s u r s y ,  a teraz  na L e ­

szn ie ,  2 g i  dom od Prze iazd  u l icy  N r 6 5 5 ,  w  d z i e ­
dz ińcu na le n i  p ią trze  nad T ra k tjern ią  , s to so w n ie  
l a k  na każde  Ś w ię t a  tak też  i na nadchodzące ,  zam ie­
rza  w y p ie k a ć  B A B Y ,  P L A C K I ,  M A Z U R K I ,  M I E ­
C Z N I K I ,  i to  w s z y s t k o  w r ó ż n y ch  gatunkach na r ó ­
żne  cen y .  O s o b y  k tóre  s o b ie  ż y c z y ć  będą,  zechcą  s ta ­
l o w a ć  w cześn ie j;  obs ta ln nki  p rz y jm o w a n e  b ę d ą  do  
p o łu d n ia  W i e l k i e g o  P ią tku ,

S e k w e s tr a to r  Cyrk:  2 ,  3 i 12 M. W a r s z a w y .  S t o ­
s o w n ie  do p o le c e n ia  M agistratu  M. W arsz: z d. 27  
L u t e g o / 10 M arca  r. b. N r  1 1 , 7 7 8 / 4 3 2 0  z W y d z i a ł u  
K a s s  w y d a n e g o ,  za w ia d a m ia  in tere so w a n ą  P u b l ic s : ,  
i ż  P o s e s ja  N r  208  w P ra d ze  pr zy  u l icy  Z ą b k o w s k ie j  
p o ło ż o n a ,  na s a tysfak c ją  P o d a t k ó w  S k a r b o w y c h  i 
M ie jsk ic h ,  w  2 le tn ią  dzierżaw ę p o cz y n a ią c  od d. 20  
M a r c a /  1 K w iet:  r. b. na gr u n c ie  te jż e  N ie ru ch o m o ­
ś c i  w d .  31 M a r c a / l 2 K w iet:  r. b. o godz: 10 g r a n a ,  
p r z e z  p u bl iczną  l ic y tac ją ,  za summę w ięce j  d a ią c e m u ,1 
n ie z a w o d n ie  w y d z ie r ż a w io n ą  zostanie;  zaś w arunki  
tej  d z ie r ża w y  w  K aucelarji  S e k w e s tra to ra  pod Nrein  
1 8 5 8  pr zy  u l i cy  Z a k r o c z y m s k ie j ,  ka żd eg o  czasu p r z e j ­
rza n e  b y ć  m o g ą .  R  e j  n h o I d.

P r z y b y ł  n o w y  transport  M A S K A  litew s k i e g o ,  d o ­
brze  u rząd zon ego;  m ożna  k u p ić  o g ó łe m  lub laskami

w  domu N r  128S,  oŁóit O g n io w e j  S lr a ź y ,  O  A d z ie ­
dzińcu na le w o  w P i w n ic y ,  na Now yih -sw iec ie ;

Opiekun n ie le tn ich  Su kcesorów  S za m o tó w ,  pod.ci -2  

do w iadom ośc i ,  iż  dn ia  1 K w ietn ia  r b. nastąpi L i ­
cy tac ja  R U C H O M O Ś C I  pod Nr 1497 przy  ; / L j -  
te j ,  lak o  to : D o ro żek ,  S an ek ,  Koni ,  rozm .. , .  
p r z ę g ó w  i t, p , za g o to w e  zaraz p ien ią d ze  p ł a c i ć  
s i ę  maiące,
RSfTTS P A N T A L .T O N  m ah on iow y  ie s t  do na ięc ia  

Irib do sprzedan ia ,  pod Nr 262  przy u l i cy  
F r e t a  na I szem  p ią trz e  od frontu.

D o n iesien ie  L o te r y jn e

Z KANTORU WERTBEJMA
pi'zy  u licy 'M iodow ej w D om u łV g o  D ytm a t\sk itg o ;

L O S O W  R U P M 1 C M  d o T l S K S j i -  
C I E  J  K l a s s y  6 3 c i e j  L o t e r j i ,  k tó re j  c ią g n ie n ie  
P O J U T R Z E  o d b ę d z i e ' s i ę ,  c a ły c h  i  c z ę ś c i o w y c h  
w moim K antorze  n a b y ć  można.  A .  D  erthejm .

D O B R  A Z ie m sk ie  w Okrę: R adom skim  Gub: S a n d o ­
m iersk ie j ,  na trakc ie  U ś c i łu g s k o - W r o c ła W s k im  p o ł o ­
żon e ,  o p ó ł t o r y  m il i  od miasta Gtibef:  R adom ia  o d l e ­
g ł e ,  s k ła d a ją ce  s ię  z miasta ,  w k tórem  do roku 12 J a r ­
m arków ,  g ł ó w n i e  na By d ło  i K o n ie ,zn a czn ie  u c z ęs z c z a ­
nyc h ,  po iednema w  każdym  m ies iącu  o d b y w a  s ię ;  
maiące  oprócz  te g o  W i e ś  zarobną,  obejtfiuiące w swej  
p o w ie rzch n i  w ł o k  ÓOmiary n o w o -p o ls k ie j , s ą  do s p r z e -  
dania  z w o ln e j  r ęk i .  Z D obr  ty ch ,  s to s o w n ie  do K o n ­
trak tu ,  D z ier ż a w c a  rtiszczcza coroczn ie  czyn sz  d z ie r ­
ża w n y  w i lo ś c i  z ł .  17 ,000  (r sr ,  2 5 5 0 ) ,  rachuiąc  i u i  
w to o p ła t ę  należną T o w :  K r ed ytow em u ,  tudz ież  o u la -  
t ę  p od atków ; niemnie j nad m ienia  s ię ,  iz na D obra rze-> 
rzone,  Zaciągniętą  z o s t a ła  z T o w a r z :  Kred: Ziems:  p o ­
ż y cz k a  ST i lo śc i  z ł .  90 ,0 0 0  (rsr .  1 3 ,5 0 0 ) .  O b li ższ - ieh  
s zc z eg ó ła ch  w y ja śn ia ją cy ch  stan dóbr i Warunkach co  
do s przedaży  dóbr  tych że ,  p o w z ią ś ć  m ożna  w ia d o m o ść  
W m ieśc ie  Radom iu,  w handlu  Józ: P a w l i k o w s k ie g o .

P o d a ie  s ię  do publicznej  w iadom ośc i ,  że dn ia  2 0  
M arca  (1  K w ie tn ia )  r. b. w  domu pod Nr 1 8 6 3 . lit: C,  
p r z y  u l icy  Z a k r o cz y m s k ie j  w  Z abud owan iu  A k ad em j l  
D u c h o w n e j  R z y m sk o -K a to l ick ie j ,  o godz: 4 ej z po łi id : ,  
o b y w a ć  s ię  b ęd z ie  L icy ta c ja  na sprzedaż ró żn y ch  s ta ­
r y c h  E F E K T Ó W .  —  R a czyń sk i , P r o w iz o r  A k ad : .

w ? ' S i e r a k o w ie  P ó w :  G o s ty ń s k im  
*49  ** trakcie  P ł o c k i m ,  z miasta  Kutnu do

G o s ty n in a ,  ie s t  do na b y c ia  A P P A R A T  
pa ro w y  g o r z e l n i c z y ,  n o w e g o  w y n a la z k u  P .  L angett -  
roeicra K otlarza ,  na 24  k orce  d z ie n n e g o  zacieru; A p-  
para t  ten  i e s t  w  dobrym s ta n ie ,  przed  d w o m a  l a t y  
s p r a w io n y ,  odstąp ionym  teraz  być  tnoże za z ł .  8000 .

D w a  D O W O D Y  B an k u  P o l s k i e g o  iia  z astaw ion e  
k o s z to w n o ś c i  za Numerami 23 ,0 8 6  "i 24 .4 6 7  w ydane-  
w  dniu 3 0  Sierpnia  (12  W r z e ś n ia )  1843 r . ,  s k radz ione  
Z osta ły .  K tob y  o tej  ̂k ra d z ie ży  m ia} jak ą  w iad om ość  
i  r a c z y ł  takową ud zie ltc  ną k o s z t  mój do M. S t r j  k o w a .
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ot r zyma nagrodę .  Os t r zegam o raz ,  iż z ty  cii D o w o ­
dów nikt  korzyśc i  mieć nie może.  Gerszon Lew in.

Aloiza  z Bieńkowskich W o lska ,  zaw iadamia i 
os t rzega  wszys tk i ch  in t e res  mieć mogących,  źe P l e ­
nipotencje  udzielone przez  nią przed k i lką  l a t y  ua- 
s t fpu i ącym Osobom,  i a k o t o :  Fr a nc i szce  z Wo l s k i ch  
Bieńkowskie j ,  Anastazj i  i Jul j i  Wo ls k im,  tudzież Ka 
iet anowi  Wo ls k i e mu  do i ak i chko l wi ekbą ć  in t eresów,  
w szczególności  P l enipotenc j ę  w przedmiocie  windi -  
kacj i  summ po Antonim Bieńkowskim,  w całej  osuo- 
wie  o d w o ł a ł a . —  Z a  Aloizę  z Bi eńkowski ch  Wo l s kę ,  

W szela czy lisk i  Obr ońc a  Sądowy,  
W y n a la z c a  p ł y n u  n a  w y g u b ie n ie  n a g n io tk ó w .  

W i e l e  Osób tute j szych,  i ako  i z prowinc j i ,  użala  się,  
i ak o b y  nie wiedziel i  o mieszkaniu podpisanego;  przeto 
mam sobie za obowiązek ponowić ,  źe i ak dawniej  
t ak  i teraz,  zamieszkuię  pr zy  ul icy Sgo d a n a  pod 
Tirem 13tym,  na 2 giem pi ą t rze  od f rontu.

J a n  Gębicki, by ły  Chirurg- Powi at owy.
# COOOOOODOOOC #

Do S kł adu  mego Wi n  i Korzen i  $
p^zy ul icy No wy - Swi a t  N c 1315, J
w domu W .  Z ra z ows k i ego ,  nad- 0

£ szedł  4ty  t r a n s p o r t  C L  K II  U 3
C k r a j owe go  w Mączce,  znany iuż Prześw:  Publ i  0 
7, czności  z swej  dobroci  i dogodnośc i  w użyciu,  i ?

sprzeda je  się w cenie i ak  dawnie j  po zł .  1 gr .  12 . Q 
^Sp ro wa d z i ł em również  na nadchodzące  Ś w i ę t a *  
t  Wie lkanocne ,  dla  dogodnośc i  Prześw : Publ iezuo-  3 
S ści,  w ba rdzo  dobrych ga tunkach  WI NA s to łowe 3
4 Wę g i e r s k i e ,  J a k o  t o :  wy t ra wne ,  ł a go dn e  i s t a r e . *
5 Cena  ł a g o d n yc h  W7in za bu te lkę  po zł .  2 g r .  20,  jj 
 ̂ po z ł .  3 g r .  15 i po zł .  4.  Kto  zaś kupnie razem 3 

£ bu t e l ek  5 czyli  ga rn i ec  ],  przy zwroc i e  bute lek n 
4 próżnych, ,  p ł ac i  ty lko za pierwszy gatunek zł .  '11, jj 
Aza d rug i  zł .  16, za t rzeć!  zł .  18. ' W y t r a w n e  s t o -g  
Gł owę  bu te lka  z ł .  3. 4 i 6 , Cze rwone  Off  ner  i E r _ k 
a l a u t r ,  butelka,  zł .  3. Grube  W i n a .  są n a . c e n ę ,  a 
{ p oc z ą wsz y  od zł .  i) do 24 za bu te lkę  i więcej .  0 
$ ,S. R o z i n a  n i t h.  X

300 M A C I O R  wy soko poprawny ch,  od-
w* ■ znaczaiący 1 li się obfitością we ł ny  i do-

b ry m wzrostem,  1 e-st do sprzedania  w ie- 
dnym F o l w a r k u  należącym do wsi Beluy 

pod Gos tyninem,  d.est to c a ł kowi ta  Gromada,  k tóra  
może b yć  w każdym czasie wi dz i ana  i ugodzona.  
Z w y k ł y  czas odb i or u  kup ionych  Owiec,  b y w a  oko ło  

5go Czerwca.  P ra gną c y  Jednakże wcześniej  ie p o ­
siadać,  m óg ł by  się umówić  t ak o we ł nę  i akoteż  i o 
•lagniąt  odpowiednią  i iość.

^  z wr o t  / .ginionej  S UKI  w d. 26 Mar.  
f o - i t W  c * r * b- Z  pod 'mu 505 przy ulicy h  s w.

łę*" - ^  podaniu . mi  dniem Marca  r 1». o i i  ,
c j ; uprasza  się leszcze c-az na u p r / t j

miej  ł a s k a we go  posiadacza,  przez wzgląd ,  źe w d r u ­
g i m  tygodn i u ,  szczenięta  ciągle  t ęschnią za Matką .

Dziś  rano zimna stopni  0. Wc z o r a j  w połud:  c i ep ł a  1.
W I E L K I  1 E A T R .  J u t r o  na dochód Szpi t a lów 

wsze lk i ch  wy znań,  68my r az  *Fra djawolo. 3ci  raz 
tnowy Bale t  P oranek In d y jsk i.

Dzi ś  W I D O W I S K O  w pa ł acu  Branic:  P ana  Baron- 
Na  zakończenie  W a lk a  R zym ska .

Dziś  w Kawi arn i  przy u h T r ę b a c k i e j  na  przec iw d o ­
mu W. St e i uk e i : ,  familja H erm an  B erg er  g r ać  będzie.

Dziś  w Kawi ar n i  przy ul icy T rę b ac k ie j  obok domu 
T/V.Steinkel lera, , JP.  D anecki z kompaują  gr ać  będzie.

Dziś  w nowo otworzonej  Ka wi ar n i  przy ul icy Mi o ­
dowej  w b. pa ł acu  P a c a ,  na dole  od f rontu,  J P .  
W ilh eh ti  z konipanją grać  będzie.

Dzis w Kawi arn i  pr zy  rogu  Tłuroac:  i ul icy Rymars :  
w domu Osol ińs: ,  Panny  Hessen  g r ać  i śpiewać będą.

Dzis w Kawiarni  w domu Boka  przy  ulicy Nowo-  
£ena t or sk i e j ,  Panny  Noires g r ać  i śpiewać będą.

Dziś w K a wi a r n i  w domu zwanym Re z l er a  ul: Krak:* 
Przedm: ,  fami l ja Bleier  g rać  i śpiewrać będzie.

Dziś  w Kawia rn i  w Gmachu T e a t r a l :  od al i :  W i e r z ­
bowe j ,  P a n n y  Nowakowskie  g r ać  będą.

Dzis w Kawi arn i  Nr  275 przy  ul: F r e t a  obok handlu 
Szota r ego,  f ami l j a  L iw a ld  grać będzie.

Dzis w Kawi arn i  prxy uł Bielańs:  i Tłnraac:  w domu 
L i lp o p a  Nr  600,  J P .M odliński  z kontpa:  g rać  będzie.

Dziś  w Ka wi ar n i  n a R u ra c h ,  pr zy  ul: Długie j ,  pod 
N r  552, Pa nny  Iser  g rać  i śpiewać będą.
fe o o c t ó c s c o c .  C i o o c  O O O .V  o o t :  m J o o o r a  c i o o o w c n c  *
ó Zawiadamiam Szano:  Publ iczuość ,  iź na nad- Q 
X chodzące Świ ęt a  Wi e l ka noc ne ,  t ak  nasze i ako i j  
v Greko-Ross y j sk i e ,  dostać będzie  można rozmai-  *
8 t ego  C I A S T A ,  i a k o t o :  B A B ,  C H L E B A ; ?  
£  W ę g i e r s k i e g o ,  J A J E C Z N I K Ó W ,  P A S K Ó W  R>s r

sy j sk i ch ,  i t. p.  Ws ze l k i e  Obs ta lunki  p r zy j mują  $ 
^ się od dziś aż do 5go Kwie tn i a  r .  b. Spr««daź  li $ 
r  t y l ko  w moiem mieszkaniu pr zy  ul icy Piwnej  pod J 
V Dzwonnicą ,  i dąc  od Zamku  z tej s t rony  Koś r i o ł a ,  Q 
ę Nr o  113,  uskuteczniać się będzie.  Ćw ikieł, jj

S T O K F I S Z U  z mas zyny  parowej  sporządzonego,  
codz i em ie • dostać można w Handlu  Wi n  Leopo l da  
Cze'  h,  przy ul i cy Now ol ipki  pod N r  2376,  za K o ­
misją Sp ra w We wn.  i Duchownych .

Ju t r o  u M alew skiego  przy ul: Bednarski e j ,  na Ś n i a ­
danie : Zaiąc,  Kapłon  a la pul ,  P o l ę d w i c a , P ie c z e ń
r zymska ,  Z r a zy  z owarzaną  k a s z ą , Bi go s  Nóżki  i G ł ó w ­
ka  cielęca,  Po t rawa ,  Kot l e ty ,  B a rsz cz  i Ryby.

W Randlu  Kor zennym R id la ,  p r z y  ul icy Nowo-Se-  
nat'M‘«k»ej. S T O K F l s Z  codzień.  *

0/,  i kończy się Pre i iuniera  a K war ta l ua  na K LR.JE-  
n  \  w  a 1: *5 7. a w s k i  KG O .


